Sztokholm, 9 maja. 
miesięcy nieustannie podnosiły się w 
mlelskia] Izbie Gmin qglusy, damagające się 
wzmażania produkcji. 

Rów: i obecnie — jak donosi londyń 
ski karespondent AMi Dagligt Allehan 
da“ — zaczy in mówić a 
niezbędne, ci podniesienia wy 
twirezości. Szczególnie ostra kryt nd 
nosi eia do fakin, że pradukcji materiałów 
poslawić na saj 


wojennych nie zdołana 
wyższym poziomie, 


pisze, ża Anglia w 12 
i. w 18 miesięcy po wy- 
buchu wojny, przeszlo dwa lata po obs 
dzenin Ozechostnwncii i Bóg jeden wie w 
ile lat po szumnej zapowiedzi pierwszewa 
anpielskiego programu zbrojeń 


wcląż jeszcze jest zarqanizawana 
na zasadach nokojawych. 


jest skandał j zarazem tragedja Zbyt 
lu z pośród nas — skarży się dzien- 
nik — nie zdaje sohie jeszcze sprawy z te 
mo, że hezpieczeństwa Angliji spoczywa na 
ostrzu brzytwy, 

Również inne dzienniki angielskie — jak 
donosi londyński korespondent innegn 
iziennika sztokholmskiego — wystepuja 
2 żądaniem zwiększoni produkcji waje 
Anglija zhudź si nieze nanrzy: 

ydawca „Sunday Ghroniel 


„Domagamy slg tafafnych metod 
wajennych”* — 


oświadcza „Reynolds News" w jednym, z 
tytułów. „Times“ wita z uznaniem zmia 
ny w £nbinecie, dokonano przez Churchi! 
la, uważając je za dalszy krak na drodze da 
stworzenia naprawde efektywnean qabine- 
tu wajennega, oświad jednakże. iż zmia 
ny te nia rozwiązują jeszcze w całości za 
zadniemia. 

„Daily Herald" sadzi, że karo roznocznie 
aie w Izbie Gmin dvsknein nad przebiegiem 
wojny, powinny być naddane rozpatrzeniu 
brytyjska dynlomacjn. strategija, propa 
ganda i menine Calom dyskusii powin 
nn być uniemożliwianie powtórzenia popel- 
nlanych klędów. „Daily Flerala" stwiordzn, 
że dyplomacja brytyjska nie hyla zhvi 
szcześliwa. Podobnie jak „Ti . wymie 
niony dziennik omawia również zasadnie 
nie angielskiej nradnkcji. damacniac sie 
dni zwiekszenia dla wzmożenia w ten sno- 
sób_ „prestiżu Anglii", ` 

„Daiły Herald“ opteaza 
sensacyjnym tonie 


artykuł na temat sytuncii brvtviskiegn 
przemysłu zhrnieniaweno, 


mióra awego rzeczoznawcy snraw przemy 
slawych George Thomasa. Z artykniu tego 
wynika. że namimo wszrsł-eh twierdzeń 
szeregu ministrów brytrskich. kieruj 
tych przemysłem wojennym. od chw 
tastrofy pad Dunkiorka nie nastąpiła żadna 
SAR nanrawa stosunków w tym prze- 
myś| 
„Jesteśmy w nosiadaniu dowadów — 0- 
przemysł wn 
Anglii i jeszcze nie pracuja 
w stu procentach. Produkcja (ego przemy 
ypadkn nie przekrar 


To 


utrzymany w 


toei produkcyjnej 
kdyby umiana sie zdobyć na zmobilizawa- 
nie ga w całej neln 
ipla dobrze pointormowanych kół o- 

Świadczą nawet. że nie dosiegnmy i tych 

prae. W przemyśle stalowym, faktyozna 
Nrodnkcja zmaiduie sie mnacznie poniżej 
możliwości tega przemysłu. 
Ja wpłynęło na powstrzymanie zdolnośći 
Pradukevinej? Kwestia ta domara sie bez- 
względnego wyświetlenia. Podajn różne 
Duwndy. Najgłówniejszemi z nieh sa nie- 
watnliwie 
trudności transportowe. nledastateczne 
zaopatrzenie w surowce, oraz hrak 

materiałów nednych. 


Odnosi się ta przedewszyetkiem do prze- 
mysłu stalowego. Wieln ludzi w naszych 
zhombardowanych miastach diwi sie ka- 
doga dnia z powadn braku tych snrow- 


| ców, przechodząc kola olbrz mieh stosów 


 Odpadków stali. pochodzących z ataków 
Sam Londyn mógłby do- 
Slarezyć  wekutek ataków pnwietrzuych 
pu tysięcy tan łomu żelaza i stali. 


/ czasie kiedy nasz rząd czyni nieustan- 


Ostra krytyka stosunków w przemyśle zbrojeniowym. 


W ciągu ostatnich |nin nowe wysiłki celem zdobycia robotol- 


ków, związki zawodowe i wielkie zakłady 
przemysłowe w kraja oświadczają nam, że 
w fabrykach niema dostatecznej ilości pra- 
ty. W pewnych wielkich zakładach nakaza- 
no robatnikom pracować również w czasie 
alarmów latniczych. Odrzucili ta z ironią, 
ponieważ tak czy tak pracują tygodniowo 
przez 47 godzin, a pozatem zostali zaanga- 
cy) ni do pracy na kilka tyłko godzin 
dziennie”, 

k dodają w związku z tem w Sztok- 


holmie „Daily Horald* nie mógł z powodu 
cenzury ujaw otwarcie, gdzie leżą praw- 
dziwe powody tego stanu rzeczy, miaoowi- 


cie 
utakó 


w niszczących skutkach niemieckich 


powietrznych. 
W czasie wtorkowej dyskusji w angiel- 
skiej Izbie Gmin zarzucono brytyjskiemu 


ministrowi spraw zagraniczny: że pal- 
SĄ, się wrażenie, Iż Anglla żyja jeszcze w 

VII wieku”, Dalsze zarzuty przeciwko 
ZNI yeo rządu ałrerzezaly się w tem, że 
opu. się om zbytnio na pomoce amery- 
Lat ża produkcja materjałów wojen- 

jest niedostateczna i że dotychczas 
dana zarządzenia, celem poprawy wa- 
ów żeglugi nie są zbyt skuteczne. 


Szczególnie często zabierał glos w dy- 
skusji b. minister wajny Hoare Bellsha. 
Oświadczył on. ża 


Angilja przegadała zimę, 


natomiast Niemcy umiały ją właściwie 
wykorzystać. Anglia otrzymała cały sze- 
reg błędnych raportów na temat zatopień 
swego tonażu morskiego, 

Anglja wciąż jesze marzy wśród naj- 
jaśniejszych dni o masach okrętów, jakie 
ma rzekoma otrzymać w najbliższym cza- 
sie od Ameryki — mówił poseł Partji Ro- 
hatniczej Shimbell. Shimbell uważa, że j 
żeli Anglia chce wogóle ulrzymoć »woj 
pozycję, musi wstrzymać wszelki Import 
towarów niekoniecznych niezbędnie, także 
imnort środków żywnańci. Gdyby zazna- 
czył się wskutek tego brak śradków ży- 
wnońci, Angilja musi zacisnąć zęby | wy- 
trzymać 

Także dla Edena dzleń ten nie byl trium- 
falny, Kiedy atakowano akcję dyploma- 
tyczną ministerstwa spraw zagranicznych 
i tajną alużbę informacyjną, Eden milczał. 
Jego krytycy oświadezyli, iż milczenie ta 
bylo wielemówiące. 


Wielkie zniszczenie w portach angielskich 


Berlin, 10 maja. Na na kamenda nie- 
mieckich sil zbhrojnyel umunikuje: 

Jedna z lodzi E pod dowádz- 
twem kapitana porucznika Kupnisch: 
tonila na pólnacnym Atlantyku z pewn: 
silnie zabezpieczonega konwaju cztery 
kraty handlowe, lącznej pojemności 20.060 
lan. 

Lotnictwo bombardowało ostatniej nocy 
port zaopatrzeniowy Hull z dabrym skut- 
kiem, W urządzeniach dokowych. damach 
składowych i spichrzach zboża wielkie po- 
żary utworzyły zdaleka widaczne marze 
mlomieni. Tratlenia hamhami ZIE 
kalibru w zakłady przemysławe w Midd- 
lands, zwłaszcza w Nottingham, jak rów- 
nież w Urządzenia portowe w Anglji po- 
IDUDIECEJ spowadowały ciężkie zniszcze- 
nia. 

Samoloty bojowe zaatakawały w Anglji 
noludniawe: w śmiatym ataku zniżonym 
newien wielki zakład przemysłu zkrojenio- 
wa lntniczega i pewne lotniska ze szcze- 
gólnym skutkiem. 

Na obszarze marskim u angielskiego i 


zczyły Jeden okret han- 

ści 5.000 fon i uszkodziły 
sześć dalszych wlelkich akretów tak cięż- 
ko, że mażna się liczyć z dalszemi silnemi 
stratami. 

Pończas wypadów na brytyjskie wybrze- 
że poludniowe myśliwcy zestrze wcza- 
rajszeao dnia siedem hrytyiskich samalo- 
tów hojawyah i zniszczyli jedną nieprzy- 
Jacielską łódź nościgówa nrzez ostrzeliwa- 
nle z brani nokładowej. Załoga zastała u- 
ratowana przez niemiecką służbę ratunka- 
wa morską. 

W cląqu astatnich dwóch nocy udalo się 
zestrzelić cztery Mrytyjskie samoloty nad 
nieprzylacielskim terenem. 

Niemieckie samoloty niszczycielskie 1 
nurkowe zestrzeliły w rejonie morza Śrńd- 
ziemnego trzy brytyjskie samołaty my- 
śliwskie typu „Hurrłcane”. W Afryce pi 
nocnej ohustranna działalnaść artyler] 
wojsk wywiadowczych Pad Tobrukiem 
nieprzyjaciel stracił jeden samelot bojowy 
typu „Bristoi.Blanhefm". 

Nieprzyjaciel zrzuril ostafniej nacy 
użyciu znaczniełszych sil hamby 8 
skulace | zapalające na rozmaite miejsca- 
wośri pńlnncno.zachadniego terenu nad- 
krzeźnega. mrzedewszystkiem na Hamburg 
i Breme. Obok pewnych szkód przemysla- 
wyck powstały zniszczenia ulównie w 
dzielnicach mieszkaniawyrh. Straty wśród 
ludnaści evwilnej w zahitych I 
znaczne. Pojedyncze nieprzyJa; 
maloty nrzedarły sie obok sto 
aż da okalley Poznania. Nacni myśliwzy 
i ariylerja przeciwlotnicza zestrzaliły Ja- 
denaście z atakujących samolotów. 

Łaczne straty nienrzyjaclela w dn. ? | A 
mala wynosza tem samem 39 samolafów. 
Z liczby tej 20 samolotów zastała zestrze- 


lanych w walce powietrznej, 12 przez noc- 
nych myśliwców. cztery przez artylerję 
przeciwlotnicze, dwa przez poławiacze min 
i jeden przez artylerją marynarki. W tym 
samym czasie stracone zostały 22 własne 
samoloty. 

Podczas lotów wywiadawczych nad An- 
glia wyróżniły się dwie zalagi szczegól- 

1) parucznik Mactzel, porucznik Wen- 
zel, nadsierżant Schmidt. podoficer Hoeff. 
oraz: 2) porucznik Hoffmann, podoficer 
Hafimann. starszy strzelec Netz, starszy 
strzelec Ekrowski. 

W dniu 1 maja ieden z samolotów bojo- 
wych pod porucznikiem Heinrichsem z sier. 
żantem Karschem, sierżantem lgenerem i 
starszym strzelcem Mandlem przeprawa 
dził Śmiały i skuteczny atak na fakryke 
torned w Partland Weymauth. 


Dramatyczne wałki nad Kanałem 
La Manche. 


Berlin, 9 maja, © przebiegu dramatycz- 
nych walk powietrznych, akie rozegrały 
się w dniu 6 muja nad Kanałem La Man- 
che, dadatkowa infarmnją: 

W chwili, gdy bryt ie samaloty bom- 
bawe pod ochroną około 25 aparatów my- 
śliwskieh zbliżyly się da wybrzeża pod 
Calais, zostały błyskawicznie zaskaczane 
przez niemieckie myśliwce, które w mie- 
dzyczasia wystarlowaly ze swych lotnisk. 
fypn Messerschmitt 


Niemieckie samoloty 
przebiły się poprzez zanorę angielskich 
myśliwców, zmnszając bombowce typu 
Blenheim, do zrzncenia balastu bombowe- 
go do morza. 

afione celnemi pociskami niemieckie- 


Grecia wybity przem 
kiue za wytecż wojny, 


noszace m 1-7 
ora 
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mi dwa brytyjskie bombowce, ogarnięte O- 
gniem wpadły do morza, Przybyłe w m: 
dzyczasie na teren walki niemieckie samo- 
loty wzięły udział w pościgu za odlatują- 
comı samolotami brytyjskiemi i prześlado. 
wały je aż do wybrzeża angielskiego, 
czasie tej walki zeatrzelono 7 bryty 
myśliwców, a 8 aparatów Spitfire zmusza. 
na da lądowania na wybrzażu francuskiem. 
Załogi tych samolotów poddały cię przy- 
byłym na miejsce przymusowego lądowa- 
nia żołnierzom niemieckim, 


Odpowiedź rządu iraku ma notę 
saipisy. 
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Poseł Chorwacji na audjencji 
u kanclerza Kitlera. 


Bom, 6 map. Romio A mayi wu vewa- 

tek w nowym gmachu kanclerskim, w obecności mi- 

nistra spraw zagranicznych von Ribbentropa, posła 

dra Branco Senzona, który wrączył mu 

dokumenty uwierzytelniająci 
Addni) z 


1/88. oddal przy pray- 
essee IT 


prewe e mima 


Matsuoka na audjencji u cesarza. 


Takia, 9 maja. Minister spraw zagranicz. 
nych Matsuoka przyjęty został przez cesa- 
rza na audjencji, w czasie której zlażył on 
sprawozdanie, dotyczące mającego się w 
piątek odhyć aktu zawarcia pokaju, araz 
podpisania umowy granicznej między Sy. 
lamem i indochinami francuskiemi, któ- 
re — jak wiadomo osiągnięta dzięki 
pośrednictwu Japonii. 


Obywatele angielscy opuszczają 
tereny mandatowe. 


Berno. 1 
sul hrytyja! 
wszystkim nh; 


przebywający w Paleslynir, 
swnich razin dò Afryki 


mnaiciący. 
1ozpoczeli już enakuscję 
poludniowej i Ameryki 


Cyklady pod kontrolą mocarstw os 


ma «+ ue: onsaczeniu miawnysk wyj 
KLM maka mm i 
prasa sòs uimivm maem ursckim 


w 


eyste sa site tutes 


saa najważniejsze oyee By: 
pożyęsta sznuniice weneckiej, » stągade 
mę +4 Teta 


Mji asów greckiej 


J m'eman 


Nawy Jork, 9 maja. Ostatnie wydarzenia 
ine w Muropia wpłynely rzecz prosisz 
ra rozwój dyskusji na temaly wajenne w 
Ameryce. Associated Press donosi, że Ray- 
mond Aurll w mowie wygłoszonej w He 
veriord w sianie Pennsylwanja  oświad 
czvl, iż wojna nie bedzie przegrana na ma 
w Waszyngtanii 
wesejtowi grozi, iż stanie sie nhter$ 
kańskim Charherlainem. ale Stany Zied- 
nuczone potrzebują amerykańskiego Chur- 
chilla. 

Na lamach „New Ynrk Worki Tele- 
gramm“ zabiera głós Jahnson w obrome 
Lindbergho, downdząc, że Liudhergh nio 
jest weale złrajen. Jak gu nazwał Roose- 
velt. ale że wykazał taka samą odwagą 
zywilną, Jak wówczas, kiedy dokonal prze 
lotu nad oceanem. Fohnsaa w przemówie- 
niu w Bostonie wyrazil obawę. przepra- 
cowany Roosevelt nle da sobie rady z kie 
rawaniem nrogramem zbraieniowym, 
czanym na 5 milfardów dolarów. Zadanie 
tn przerasta fizyczne jego siły i z tego pn- 


„DZIENNIK PORANNY” Nr. 107. Sobota, 10 maja 1941. 


Amerykańska dyskusja © wojnie. 


wodu kierownictwo akcji dozbrojeniowej 
wigi w powietrzu. 
Akcja 
czanych nla ustaje. Polowa studentów n- 
î etu Princcier podpisala memorjal 
dalacy się przeciw użyciu okrętów 
eh da kanwajów marskich i 
wyrhżający poglad. ż8 Stan$ Zjednoczne 
nie mają obowiazku przyjmowania na sie 
hie ahroms—mneriam brytviskiego Mama 
riał ten zastał d zany znanemu prze- 
ciwnikawi interwanzji, senatorowi Nys, 
Dan Gillmar w amerykańskiem czasopi- 
Śmie robalniczem norównuje obecną sytuą 
nie z svluącią podczas wojny światowej, 
kiedy również początkowo Ameryka stała 
zdała od wojny. a palem_ przyłączyła się 
dn niej w nadziei na wielkie zyski. Podkre- 


sla om, że Ameryka whrzw swej woli wela. 
gana jest w przepaść wajny, przyczem z: 


pamina się o istoinrch zadaniach Sian: 
Zjednoczonych, polegających na zapewnie 
niu mieszkańcom adpowiednich warunków 
życia. 


Londyńska służba prasowa 
o atakach powietrznych. 


Amsterdam, 9 mi Londyńska służba 
prasowa podaje do wiadomości. że w nocy 
zę środy na czwartek poważne miemieczie 
sily powietrzne minły dukanać masowycn 
ataków na obszary galażone po nhydwu 
staranach rzeki Mersey. na obwód Humber, 
na relon kanalu Brystalskicqa. araz na kil 
ka mlepscstyaści na terenie Anal 
no-wschodniej 1 nólnesno zachodu 
wslaly tam dutkliwe szkody. Istnieja ahu- 
wy. iż afaki nocjnenely a xahą Znaczną 
liczbe ofiar. Rombv miały snaść równiez 
na ofńszary Anglii wschodnief. * poudmto- 
zachodniej, oraz w innych rejonach. 


Tystąc synagog w Nowym Jorku. 


Nemy Jerk. S maje-Wrdtre mzedrmej statystyk! 
amerykańskiej w Nowym Jorku Istnieje 190 kościo 
lów ewangelickich. 430 kaściolów katolickich, nuto- 
misst — tysiąc synagogi 

Cyfra ia lepiej, uiż wszelkie kameniarze. tlamaezy 
fakt. dlnezego wlaśnie w Nowym Jorku najsilniej 
w;elepvją na Jaw nantroje zntyniemierkie | agilacja 
o) 


Po rekonstrukcjł rządu w Z. S. R. R. 


Berlin, 9 maja. Doniesienie z Moskwy. | 
wedlug ega Stalin został zamlanawa- 
ny przewodniczącym rady kamlsarzy lu- 
dowych ZSRR, wywolała z GR rzeczy 
wielka zainteresowanie w kerllńskich ko- 
łach politycznych, 

W tutejszych kołach palitycznych zwra- 
caja nwagę na -uzasadnienie podana przez | 
Moskwę, iż chodzi iu a przekształcenie 
rządu na życzenie Mołntowa, który znżą 
dał odjęcia mu pracy, związanej z pianto- 
wanem przez niego sianawiskiem przewo- 
duiczącogo rady komisarzy ludowych. ce- 
lem poświęcenia sle wyłącznie swym 
funkcjam na sianowisku komisarza spraw 
zagranicznych, Do tega uzasadnienia pa- 
danego przen Moskwę ze alrony urżęda- 
wej. jak i nólurzędowej nie dodano ład. 
nych komontarzy. 

Nowy Jork, maja. Jak donnei „United 
Press" z Waszyoglonu. w wysnkn pasta 
wionych  kałach Stanów Ziednaczanwrh 
panuje pogląd, zmlany w rządzie ZSRA 
stanowią surawę wyłacznie wewnętrzno- 
polityczna Związku Sowiatów, 

Tokio, 9 maja. Obserwntorzy dyploma: 
tyczni — jnk się dowinduje aiencia „Da- 
mei" — nle są zaskoczeni zmiana na stano- 
wisku przewndniczareno rady komisarzy 
ludowych 1 nle nczekla ładnych zmlan w 
tna 1 zagrarówznej palityca Źwią- 
zku Sowietów, ponieważ w rzaczywietnści 
Stalin zawsze nadawał klerunck palityce 
tak wnwnętrznej jak | zagranicznej kraju, 


Ameryka zakazała wywozu maszyn 


do Rosji sowieskiej, 


Waszyngton, 9 main dak donosi „Asso. 
elated Press“, rząd Stanów Zjadnaczonych 
zakranił wszelklega wywazu maszyn | na- 
rzędzi do Związku Sowictów, mima że rzad 
sowiecki czynił wszelkie aiarania, celem 
otrzymania konieczuych zezwoleń wywn. 
zowych na cześciawo inż nrzed kilku mie- 
niqcami zamówione i zaunłacone maszyny. 

Zakaz wywozu uzasadnia sle rozwojem 
wypndków w ostatnim czasie, m. 1. zawar- 
tlem układu japońsko sawieckieg 

Jak donosi amerykańska ajoncją infor: 
macyjna „Associated Press". w czasie wtor- 

nwegn posiedzenia sadu zwinzkowega za 
kamupikowano, iż niemal 100 rosyjskich 
ajentów dla poezynienia zakunów zamie- 
rza natychmiast opańcić Ameryke. ponie- 
wnż nie mogli otrzymać żadnych ułatwień 
eksporiawych dla awych zakunów. 


BOLESŁAW RYBAK, 


deden PRZECI GZEFEM. 


— Doskonałe i dziękuje bardzo. — Zośka 
podala mu dloń i była niemało zaskoczo- 
na. widząc, że Roman pochylił się i neato- 
wał jej mała, zniszczona dłoń robatni 
Szybko przysuneła sie do niego i musnela 
ustami jego wlosy. a potem, zarumieuiona 
ś zawstydzona whiegła da damu. 

Roman odjechał, a przejeżdżając opusto- 
mala ulicą minął jeszcze raz robotnika, 
niosgcogo jakiś pakunek pod pachą, Zata. 
piony we wspomnieniach Roman nie zan- 
ważył, ża w ślad za nim pobiegła zdziwio- 
ne i pochmurne apojrzenie nieznajomego 


IV. 

Zośka -iodliła się, aby w niedzielę padał 
desez, albo, żeby sie stało coś, coby unie- 
wer.twilo jej spotkanie ózkiem. Wyrzu 
ty sumienia nia dawały ami na chwilę 
spokoju i wieczorem przez długi czas prze- 
wracała się z boku na bok, aż wresmie 
maikn obudziła się i dość ostro zwróciła 
jej uwagę. że innym snać nie daj 

A wiedy Zośka zuczeła marzyć o wła 
mem mieszkaniu, gdzieby jej mikt nie mógł 
zwracać uwagi un takie sprawy. gdzieby 
sie ezila nania i gospodynią. Coraz silni: 
marzenie o wlasnem mieszkaniu laczylo si 
z postacią mlodego szofera. Domyślsła się 


wprawdzie, że zawód szofera jest o tyle 
mwzykry. że musi być właściwie caly dzień 


ra służbie; ale za to więcej zarabia. no i 
ad czasu do czasu może żoną powieść na 
spacer. 

Zone? Przecież nie oświadeżył się jej dn- 
tychczas i nie powiedzial, że ją kocha. To 


Generat Cavallero o walkach w Grecii. 


Rzym, 9 maja. Szef sztabu generalnegu 
armii włoskiej generał Cavallero w toku 
krótkiej rozmowy z  przedstawiciełami 
prasy zagranicznej, powracającymi z po: 
dróży na frnnt grecki przez Tirane wyra. 
ził swą radość z tego powodu. że „kanclerz 
Hitler w swej wspanialej i silnej mawie 
znalazł slawa uznania da wicikich wysi)- 
Fkńw włoskich sił zbrojnych w Albanji". | 

Najgroźniejszym wrogiem na froncie 
greckim — jak podkreśli generał Caval- 
lero, — nie bvł Grek. mimo. że walczył un 
dzielnie, ale blato, na które nie bylo ża- 
dnega spo! aered! nawet wynadok. 
że w nzasia insneknij pewnego odcinka 
muł generala zanad} sie w nlynną lepka 
masę i tylko z trudem zdołano go wyrala- 
. 


rudności napolykane w dziko pasznr 
panych górach przewyższaly jeszcze tru- 


dności z czasów wojny Światowej, przy- 
czem zarówna ciężkie straty własne, jak I 
straty zadane nrzeciwnikaw| stanowią 
miarę trudności i zaciętości walk. 


„Kanclerz Hitler — podkreślił w zakoń- 
czeniu generał Cavallera — oświadczył 
otwarcie i szezerze, że szybkie i świetne 
zwycięstwa armji niemieckiej pa części — 
podkreślam no cześci — nalsły przypisać 
akcii wyczernywania przeciwnika przez 


Generalny marszałek polny Liat byl tak 
uprzejmy. że w dnin wkrnezenia swnich 
wojsk do Aten, nrzesłał mt deneczę, która 
nlęhnka wzruszyła mnie. a przedewszyst- 
kiem maje żalnierskie serce, panieważ ealn 
nasza, wnlą i zdecydowa skierowane 
były kn jednemu ceławi, mianowicie ku 
zwyrięstwu. 


Stara Europa już nie powróci 


Neutralne stanowisko Portugalji jest faktem. 


Dzieansk alwi 
sza itumowieko neui 
ndn 
« tego porodu nie 


rozimiomy wohro nnażezo pò- 
prawnegu zachownala nie i nieuzietej postawy, Ja- 
kle korerkci mowlyby yelągnać pewne szuniury | 


centrale propugatdąwe ze awyek starań a zawikin- 
nie Parlugniji w awita rzekomo nieuniknionej kata 
zepiy nie są w 
stanowiska, uspra 
orze jej hontrem a: 
efe] wlzenotci, 

| kreln, myklecynjaeei ucha 
olawe różnice zdań lub antnzonizmy mianawi naj: 
lepszą uwarancie zupelarj newirninońc! żaminrhw 

Gzynów. klórej dochawymy hoz względu na ol 
nosei Neutralność ta nie jast kynajmniaj ut 
od rzeczywietości. wyniywającą z eolzmu, 
knzwonanków OA pierwsze) chwili weling 
nuszega premiera slannwiia ong „rzeezywiały oryn 
uk polityki evropeiskinj". Nir insi onn Jakim =p 
sadem. lera świadomym | adetyńowenym rezulta 
lem atacawlska przemyślanegn md początku do koń 
* 


ja nie zamierza miużyć komukolwiek za 
m na podstawie swojej historji. 


jdskacznię. 


wazystko, co Zośka brała za objawy uczu- 
cia mogło być nodyktowane jedynie che- 
cię uniknięcia niemiłych scen z powodu 
tego nieszczęśliwego potrącenia. 

A potem znowu zaczęła rozmyślać o Józ- 
ku. Czy będzie pogoda czy nie — musi mu 
powiedzieć, że go nie kocha i żeby dal gn- 
bie spokój marzeniom o małżeństwie. Po 
powzięciu tej dncyzji uspokoiła się i na- 
tychmiast zapadla w twardy, głęboki sen, 
z klórego obudziła się rano wypoczela i 
rzeźką, 

Slońce świeciła jasno. Była piękna, wio- 
senna pogoda. Zośka pobiegła dn kościoła 
na 8-ma, n potem czekała na Józka. Jak 
zwykle przyrzedł koło dziesiątej. wygolo- 
ny, odźwiczony i wesoły. Cheiał ją pora- 
łować na dzień dobry. ale się jakoś wywi- 
ngela, nie budzące specjalnych podejrzeń. 

— No Zasieńko, idziemv na spacer, Jest 
tak pięknie, że chyba nie wrórimy na 
obiad do domu. Zabierzmy ze sobą jedze- 
uie i pójdziemy do lasku miejskiego. Do 
brzeł 

— Doskonale. Cieszę się na to świeże 
powietrze w lesie. 

Po chwili maszerowali już w kierunku 
podmiejskich wzgórz. Rozmawiali a oho- 
ietnych rzeczach. Józek opowiadał jej a 
mtalnim wykładzie inżynierą i roil glo- 
śno awoje marzenia o wynalazku. Zośka 
pozornie bacznie słuchała slów Józka, ale 
w istocie rzeczy zasinnawiała się nad tem. 
ink ma mn pawiedzieć o swojej decyzji 
zerwania ich narzeczeństwa. 

Wreszcie znaleźli się w lesie. Zaśce pray- 
pomniało sie, że kilkanaście godzin temu 
była tutaj. ale w jakżeż innych warnn- 
kach. Mijali po drodze liczne. podobne da 
nich pary, które również cheinly adn 
wśród drzew. niosąc za snhą paczki z ż 
wnością i flaszki z kawa. Tn i ńwdzie nad 
drzewami rozkładaly cię już całe rodziny, 


ta. 


także dosyć dońwiadczenia. nhy nia dań sie 2wnhlå 
elretniemni lub virada, Mamy prina prawo sądził, Iè 
polrnfimy wit oprzeć mniej lub więcej szrzerym lub 
nioszezerym próbom zastraszenia nas t sw „modli: 
wośriami”, powtarzanemi cresto 1 nutarezywie g róż 
nych stron, zwłaszcza z tamtej strony Allentyku 
1 w ten sposób polożyć ostateczny „koniec pewnego 
lotrygom nerwów", pozlawionem zoania 
piły dzieki n'ektórym widocznym | oticjninem fak 
tom  Nawtrainość Portugaliji nie Jant ładnym poza 
rem, loet taktem, opieraiacym sle" mm naszych praw 
rozeeniach i możeray zapewnić, że tak zbliska, Jnk 
| ma=ka dość już ludzi moglo się Jasno o tem prze- 
= 

Po zakończeniu spustosienia w Europie, weześniej 
osy później musi nadejść moment. w += sei 
erosin niebrzpieczeństwa chaosu konieczee «wte wą 
praca nad sdrodzeniem | odbudową. Ta odradzanie 
1 toń 
p 
towang że ta 
bedzie wogóle żadnej Europy. Stara Buropn za awolm 
niepokojem. swolm duchem zneżennsm, opanowana 
przoa miedzynarodowa kliki łe swoim  nierówinym 


idenlizmem | nlenporznikowanym systemem już nie 
powróci 


mł w takiej formie jast Jut 
Już od pewnezo . = 
j nowej Fnropy i musimy sle przygn 


jutro roli decydującego elementu 


pow: 


w jej odbudowi: 


a dzieci biegały dookoła przyczyniając się 
do ogólnego gwaru. 

Maszerownli dalej wąską ścieżyną leśną. 
Powietrzę była lekkie i orzeźwiające. Jó- 
zek już dawno zamilkł i obydwoje pogra: 
żyli się w swnich myślach. Na malej po- 
lanon Józek wyszukał wygodne miejsra 
pod drzewein. rozłożył przyniesiony ze s0- 
bg koc i obydwoje wyciązneli się do słań- 
ca, które już dobrze przygrzewalo. Po 
chwili milczenia. Zośka westchnąwszy ci- 
chutka da św. Antoniego. da którogn mia- 
ła szczególne nabożeństwo, nawiązała roz- 
mowę. 

— Józek! 

— Cot 

— Czy ty cingle myślisz o tem. aby eie 
ze mną nżenić? 

— Naturalnie. Dlaczego 

— Bo mi się zdaj 


ię o ta pytasz? 
to, en uważamy a 


milość — nie jest nią. To znaczy, że lnbi- 
my się bardzo. jako starzy znajnmi, ale 
tak, żeby sie kochać na śmierć i e. to 


nieharńzn. Nie mogę ci tego jasna wytlu- 
é. ale zdaje mi_się, że nie jesteśmy 
przeznaczeni, 

Józek poderwał sie z ziemi, 

— Ca za pomysly! Któż ci znowu co na- 
opowiadał? 

— Nikt mi niszego nie opowiadał, tylka 
calą noc myślałatn o tem. Dzisiaj zdaje ci 
że mnie kocharz, a potem spotkasz 
jakąś inuą. może ładniejszą dziewczynę i 
wtedy będzie za późno. 

— Nikogo nie spotkam, ba nie szukam 
i nie myśle n nikim innym. Ca ci sie (rnił 
No, a gdybym ja snotkala kagnó, kto- 
by mi się więcej podnhał. niż ty, ta en 
wfedył Pamyśl tylka. Ta mam już 20 łat. 
Kta wie. jak długo bedziemy jeszcze eze- 
kal: na mnżliwość pnbrania sie. A tym- 
czasem życie ucieka. Za kilka lat ja będę 


Aresztowanie gen. Jacomet'q 


Vichy. 5 maja. Byla w Paryżu rzadki 
wyjatkiem, aby dziennikarze nie magli do, 
trzeć do kiórej 2 wyhitnych  osohistnsef, 
Da tegn typu ludzi należał przed woj: 
generał Jacomet, generalny Inspeetor ar. 
mli i generalny sekretarz ministerstwz 
wojny I ehrony. W najlepszym razie spy 
tykała sie ludzi. którzy widzieli m3 nrzey 
chwile na jakiemś przvięciu i którzy o- 
mranirzali swn opinie do tego. że Jacomnt, 
dzięki swej intelizeneji i swej wrecz nią. 
prawdopodnhnej pracnwitośei trzyma w 
rece wszystki nici w ministerstwie wniny, 


Z tega powadn trndna hylo sohie siwą. 
rzyń Ścisłą opinie en do Jarumeln. Pana. 
wala tendencja raczej do przeceniania lej 

zarej., eniyene ministerstwa waiuy, 

meta Ad ania Tem wiecni yasknczyć 
la wszystkich wiadomuść, że miaradniny 
da nsadzenia odnawieńzialnych za wrhuch 
wojny nniwvższy sad naństwowy w Rin 
który jnkzdybv zasna! w swei działniności, 
nagla ehrenle askarżył qre-rała Jatometa. 
| zarzad?! Irqa Aresztowanie. 
Generał Jaemnef siał na czele binrukra. 
i minisieraiwa wojny i paunwał tam 
nieograniczenie. gdyż zmieniniący sin rag 
no raz ministrowie woinv nia moatt mu s:ą 
zbyt wele przeciwstawiać. Szezerálnie ajl. 
m pozycje mial on w czasach Daladiera, 
glv hvł mn istotnym kierawniki 
kich niema] woiskowvch wvdzinłów. Be. 
dzone rzłonkiem ntworzonych w latach 1998 
1 1989 wydziałów gosnadnrki obronnej, 
stwnrzył nn sobie szozególnie docydnincy 
wpływ, na ntzonrawnizonio nroa 
zhrafeninwogn. Tderzajkecm jednak hyla, 
żę franeuskin Intnictwn zdotałn nyerinić elg 
od wn'ywów Jacometa i nrzeniosła zada» 
nia zhrąieniawn-zasnadareze na wipsuy 
sziąh mad kierawniełwem Caanofa. Mimo . 
ta jednak Jaenmet byl ministrem zaapa- | 
trzania armil i marvnarki, 

Gdy nadczas wniny stworzona została 
formalnie samodzielne ministerstwo zbr m 
ieh. któregn spdzibn hvł harel Mniestie. in 
iamo kiorawnikiom nia zostal Iasomat, Inez 
Hawnv arranieatre franenckirh kciel ža 
łaznyrh Dautry. Naminaria ta nazweniata 
wninskawań inż nadozas wniuv. że „SZATA 
eminencia* Jaeomat atraciln nn znaczenin 

Jacnmet nonasi jednak tarmalnie odna: 
windzłalność za ta co zrahiana vy zakrecig 
zhrałeniown nsnodarnzym d'a armii I m3. 
rynarki wznlednie raczel za to, ezean nia 
zrokłano, a zatem za te liczne niedneinenię- 
eia w nzbrojenin nrmii. szezezólnie w zana 
patrzeniu w hroń nrzeciwnanecrna. Tilas 


rzaineom iost, łe nniweższy sad naństwn- 
wy w Rinm pa zhndnnin zarzniów, stawia- 
nem miarnadainym pelitvknm, zwrócił sią 
nhoonie qrzrełwkn adpowiedzialnemu 71 
mnenodarka zbrojeniow» nen. Janomnenwi, 
Wnioskować zatem można, Żn sedzlawia 


niedociegnieriami w zakresie gospodarki 
zhrajeniowej, 


Wkilkuw'erszach. 


W ninowlet>l 
nkademinideh Ra 
Ka Samaż ków 
mkademiekieh, prafenarawi 


dna wiudomaści, madesztych do Ona: zaginnł 
mkl «intek „Maronatnd* pajomoości 3.094, piye 
uacy pad thuga brytyjską. 


* 


na enandzie staw wojene 
nadzie 4 dzienniki, wychadząco 


Hama 1 Saklmure. 


Jak donoszą s Ditawy. 
nych zakazano w K: 


w Ślanarh Zjednoczony 

. 
„New York Sun“ donosi o kalastrotle hrytyjskiegu 
parowca tranwaceunicznego „„Neriaae* pojemn. 5 3AF 


br t. Statek prowiepadohnin ulegl, starzelnwan u. 


już starą panną i wiedy naprawdę moża 
ci się spodobać inna, młodsza, 

— Złościsz mnig dzisiaj ciagle, Ile razy 
mam ci powiarzać, że nie myśle i nie bydą 
myślał o żadnej innej dziewczynie, jak tyl. 
ko n tobia j koniec, 

— Tnk, ale nie myślisz też, 
przez cały tydzień, Myślisz 0 
szynach i przez cały tydzień nie zaglnd- 
nicsz do mnie. Cóż ja mam z tega nnarze- 
czeństwa i co za nadzieja na przyszłość 
— To trudno, Maszyny tn moje życie. Je- 
i tak stawiasz sprawę, tn możemy się dzie 
sioj rozsiać, ho z maszyn dla ciebie ne 
zrezygnuję. Tylko przez maszyny mogę Lyc 
szczęśliwy. Razumiesz? 

Rnznmiem. ale ly powiniones zrozn= 
mieć, że mnie takie życie nie odpowiada. 
chcą inaczej wy 

Nagla Józkowi błysnęta jaknś myśl. Po- 
derwał się. 

— Powiedz mi raczej otwarcie, kto ei się 
spndnbal. ża myślisz a zerwaniu ze mnął 

Zośka dala się podejść. 

— Zapomniałam jak się nazywa. Wiem 
tylko. że mu Roman na imie, Jest szole” 
rem i faki miły był dla mnie. 

Gdzieś go poznała, — Syknał przez za 
cśnięte zęby. wpijająć się ręką w jej ra: 
mię. 

— Wiesz, to wydarzyło się wezaraj 
Qpowiedziała mu dokładnie przebieg wy- 
darzeń, orzywiścia nie wspominając o tym 
pocalnnkn w lesie, 

— Tn był on! 

— (5 zn ani 
Woznrnj wieczorem. gdy wraralem do 
damn minni mnie samochód. Taki alwar- 
ty, stalowa-szary wóz. Tak? 

— Tak, to był jega wóz. 


co ja robią 
swoich ma- 


(Ciag dalszy nastapi). 


Rezkicie anglelskiego konwcju 
na morzu Śródziemnem. 


Rzym, 10 maja. Włoski komunikat woj- 
skuvy piątku brzmi następująco: 

U.uwua kwalera wluskich sił zbrojnych 
komun, kuje; 

Samuiory wywiadowcze wypatrzyły wezo- 
raj ua zuchodiiej części morza Śródzieni- 
nego wielki nievrzyjucielski konwój, pły- 
miley w otoczemu dwóch okrętów linjo- 
wycu, jednogu łolniskuwema i pewnej, nie- 
usialonej dalychczaw liczby, krążowników 
i kontrlorpedowców. Włoskie samololy 
1orpedowe, otoczona pzez samoloty my- 
ślrwskie, skierowały z wielką odwagą 
pierwszy polężny alak na uieprzyjacielsk.e 
jednosiki. Dwa krążewniki, Jeden kontrto. 
F.dowlec | jeden wlelki parowiec otrzyma. 
ty trafienia bombami. 

Następnie włoskia formacje samolotów 
bojowych zaatakowały nieprzyjacielską 
formacje okrętową potężnym ualotem i 
tratily jeden okręt linjowy, lotniskowiec 
+ dwa wiejkie parowce. W późnych godzi- 
unch popołudniowych oraz w nocy jeden 
ukręt linjawy i lotniskowiec otrzymały 
trafienia torpedami, wyrzuconemi przez 
włoskia samoloty torpedowe. 

W. potężnych walkach między włoskiemi 
a nieprzyjacielskiemi sumołolami myśliw- 
skiemi, która osłauialy konwój, zostało ze- 
strzelonych 18 samolotów typu „Defiant" 
i typu „Hurricaue*. Pięć włoskieh samo- 
latów nie nowrócila da swvch haz. Trzy zo- 
staty uszkodzone i wróciły z rannymi na 
pokładach, 

Dalsze trzy angielskie samoloty zostały 
mestrzelone przez niemieckie samoloty my- 
śliwskie. 

Na morzu Egejsklem oddziały piechoty 
1 marynarki ohsadziły we wspólnej akcji z 
formacjami włoskiego lotuietwa i floty wy- 
spy Samos I Furnl. 

Jednostki włoskiego lotnictwa storpedo- 
waly dwa wielkie narawce i jeden krążow- 
nik pojemności 7,000 ton, które przechyli- 
dy sią na bok wykazując płomienie i dym. 

W Afryce pólnacnej działalność artylerii 
na francie pad Tubrukiem. W nocy na A 
maja Benghasl zostało zaniakawane z pn- 
wietrza i od strony morza Atak nociąguąl 
za sobą kilka ofiar i spowodował niezna- 
tzio szkody, 

Jednostki niemieckiego lotnictwa zanta 

kowały obozy posilków i nieprzyfarielskie 
jednostki okrętowe w porcie Tobruk, Dwa 
nnrowco zostały trafione i ciężko uszko- 
dzone. 
„ W Afryce wschodniej ndalo się nieprzy- 
jacielowi po poteżnem przygotowaniu przez 
urtylerją i samoloty, obsadzić jedna z wo- 
skioh stanowisk na ndcinku pod Alaxhi. — 
Wloski zdecydowany knntratak wyrzucił 
kn jednak znowu ze słannwiska. przyczem 
nieprzyjaciel poniósł dotkliwa straty, 


Rzad Chile zarekwirował zakłady 
użytecznośc! publicznej w Santiago. 


m maja. 


Z powolaniem «le na 


wojskowa, 
Zurealzenle to wydana un powodu, fo w natat 
nim żenie liczne irajki I Inne oleporozumienia 


a robatnikami uniomośliwiały normalna funkejona 
wanie cych ważnych dla ludności inatytaryj, 


Podwójna 
buchalterka. 


Nie miała najmniejszega pojecia a po- 
dwójnej buchalterji, Nie wiedziala, ca ta 
jest „primanota* ani „sfrazza”, a tem bar- 
dziej ksiora glówna, księga towarów, kele- 
ga walorów... R 

A gdyby kto się jej zapytał, co ta jest 
„biłane snrowy*, alba „saldo liczh czerwa: 
nych*, napewno z pogardą mdwróciłnhy od 
niego swoje Śliczne chabrowe oczy, albn 
by mu się w gloa rnześmiala: 

— Też imnertynent! 

A jednak umiala tak zręcznie utrzymać 
na sznureczku sympatji swoich dwóch 
wielhicięli i na tle neznć, pokrewnych z 
antagoniamem psa i... dziada w ciasnej u- 
licy. fak wyzyskiwać ich słabaostki i lak 
wyrównywać w swoim budżecie wszystkie 
pozycja rnzehadowe, — nhy broń Boże, je- 
den nia wiedział o drugim, — że zaiste 
warta była miana: „podwójnej buchalter- 
ki“ — honoris causa.. 

Ohydwaj hyli żonaci i obydwaj równo- 
cześnie, nie nie wiedząc o tem, mieli jedne 
i tę samną.. buchalierkę — Halę. 

Dla ścislości trzeha dodać, że na pier- 
wszego da inferesn wstąpił Józio Comher. 
"Tego, prawem starszeństwa w spółce. 
przyjmowała tylka w domu. 
ch mial bardzo wygodny. ba... sprzy- 
Jajacy rozwajowi sentymentu i wrażeń. 
Byl; komiwojażerem. 

Kilkanaścio razy w raku żegnala go, na 
wyjezdnem. z chusteczką przy oczach. A 
ileż ta razy w jego nienbceności nazasta- 
waln w tęskuneie i w żaln.. Żalu tym 
Szczerszym, że. w razie braku gotówki, aż 
do lez ja wzrnszał. 

Wiadomo: koniiwajażór to fak. jak ma- 
Tynarz — wie, kiedy wyjeżdża, ale nie wie. 
czy wróci i kiedy. 

W takiej sytuacji nie dziwnego. że pe- 
wnegn niskuegn razn wstapił na dragiego 
jakan.. cichy wsnólnik — Stefanek. 

Z tym spnlykała się tylko poza rodzin- 
nem gniazdem, 


are 
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Kraków, 8 maja. 


Wiadomem była oddawna. że jednym z 
największych skarbów współczesnego 
świata jest nafta, klóra., zwłaszcza w cza- 
sach wojeunych, dochodzi do niezwykłego 
znaczeuia. Póki motoryzacja i rozwój prze- 
mysłu nie ogarnął calego Świata, nafta nie 
awracala uwagi ludzkości i wcale jej nie 
eskploatowano. Dopiero od połowy 19ga 
wieku, kiedy wprowadzona oświetlenie na- 
ftowe i tysiące rodzin zaczelo naraz po- 
trzebować tego plynu, zaczeły się olbrzy- 
mie karjery magnatów nallawych w Ame- 
ryce, Meksyku, Venezueli, Rumunji, a 
wkońcu na Kaukazie. 

Stosunkawa nalpóźniej załnteresawano 
się złożami nafty w Iraku, gdyż prowincja 
ta należąca do końea wojny swiatowej da 
Tureji, byla pod wieloma względami bar- 
dzo zaniedbana. a rząd tnrecki nie dbał o 
sksploulncję naturalnych bogactw. Lepiej 
przedsiawiają się sprawy pod tym wzglę- 
dem w Persji, gdzie również bngate ko- 
natnie nafiy nęcily już dawno business- 
manów. 

Gdy wkońcu oderwano Irak od Turcji, 
stwarzając z niego osobne państwo man. 
datowe pul opieką Anglii, stala się spra- 
wo nafly znowu niezwykle aktualna. — 
Stalitą niejaka tych terenów naftowych 
Jest Mossul, leżący nad słynną z dziejów 
słarożytności rzeką Tygrys, niedaleko 
rnin Niniwy. Mossul hył kiedyś siedzibą 
bardzo rozwiniętego przemysłu i pośredni- 
kiem handlawym między Eureną a Azją. 
Zwlaszcza wsławił się on wyrobem tkanin, 
którego nd tego miasta otrzymały nazwę 
muślinów. Właściwe pola naftowe znajdn- 
im się o 100 km. na pnłudniawym wscha- 
dzie od Mossulu w okolicy Kerkuk. Od 
wielu lat starały sią różne wielkie przed. 
siębiorstwa handlowe o eksnlnatację pół 
naftowych, ale dopiero od 10 lat przystą- 
pionn faktycznie do wydohywania conne- 
gn płynn z ziemi. Przed samn wodną świa- 
tową zabiegali o kancosię Amerykanie, Te- 
prezentowani przez ndmirala Chostor. na 
atępnia Anglicy, a wkońcn Niemer. którzy 
budnwali wiedy wielką kolej BRR—Rer 
lin—Bnedad—TRahn. Wkońcu w roku 1912 
dnszła da založenia tureckiego krnsarclum 
naftawoga, (innnsowanegn przez Bank Nie. 
miecki, Narodowe Rank Turocki i kapita. 
listów holenderskich oraz nngielskich. — 
Przed samą wojną światową przeszedł u- 
dzint turoski w tem przeńsiehiorsiwie na 
Anmlików. onerniących w nafeiarstwie w 
Persji. niemiecki zań ndział został trakta 
tem worsnlskim przysądzony Francji, a 


Jesteśmy na iargn. Gdzie okiem sięgnąć 
ko straganach mienią się snrzyste owove, 

u w koszach leżą czerwone wiśnie. alla- 
snwa brzoskwinie, złote grusze, porcelano- 
wa jablka, 

Ileż jednak zarhodów i trudów trzeba 
włożyć, nim nabiorą lakiega wygladu jak 
je teraz właśnie ogladnmy! Tak sama rzecz 
sią ma i z warzywami. Naprzyklad w Chi- 
h. ziemia jest tak gęsto zaludniona, że 
niema miejęca nawel ua uprawę zbóż. — 


samego początku da- 


omber o 1 
wal na utrzymanie zlotych 200, na drabia- 


Józia 


zgi złotych 120, pozatem, siomownie da po- 
trzehy, odpowieńlnią gołówkę na ubranie, 
ua naukę (a jakże!) — na kupno brakują- 
tych mebli, na wyjazdy i t. p. 

Zręcznie omówione „warunki“ ze Stefan 
kiem. odrazu postawiły ga (cirhutkicea 
wspólnika) na tym samym.. poziomie, Na 
utrzymanie co miesiąc 240 zł, na „lakie ró- 
żno“ drobiazgi 120 zł. na ubranie. hrakują- 
ce mehle,.pomne nankową, w miarę potrze- 
by. ale ani mniej. ani więcej. tyłka tyle. en 
i lamten. Ściśle podług nznunej zesady: 
jak on mnie, tak i ty mnie. 

1 buchalierja podwójna szła 
garku, sialo regulowanym... 

Kanitał zakladnwy dawala Hala. 

Rylo to śliczne dziewczątka — szatynka, 
wysokiegn wzrostn. o zręcznej figurze. u. 
stach Ślicznie wykrnjonych i, jak się j 

yżej rzekła. a chabrowych nezach, w któ- 
rych spólnicy z latwością odnajdywnli od- 
blask nicha, — rzecz nrosta — każdy od- 
dzielnie. ale zato punklnalnie — dwa razy 
na tydzień i ść 


jak w ze- 


. Solidność przedewszystkiem!.. 
Tak minęła spora rzasu. 
Hala, coraz „tężej” ezułą się w roli bu- 

vhalterki (podwójnej). gdy wiem... 

Ala nie uprzedzaimy wypadków. 

Byta ta pod kaniec lipa, 

W wielkiem mieńcie tylko osamotnione 
aslaliy skarżyły się na przypirkanie ich 
słońcem — pozalem pustki i nuda. 

Józio Comber już wczaraj pożegnał się 
z chabrawenii nezętami. Wyje: I w dluż- 
szą nndróż. Nie więc dziwnegn. że Hala 
zaslala wama“, z pustką. z asłaliami roz- 
palonymi i tęskniącym.. Stefnnkiem. 

Oto w najlensze siedzeli sobie w zaci- 
sznyin kącikn kawiarenki. umawiająe się. 
gdziaby tn zajść na kolację, gdy nagle 
ciemna jaka plama mizneła na tle sia 
knwej firanki. w nknie.. Po chwili, jakaś 
ginwa rieknwie wsuneła się przez drzwi 
«ln wnetrza 1 nalychmias! rofneła się. 
Paznali gn.. To hyt — Józio Comher! 

Hala instynkinwnie nrzeczulą uadcinga- 
iaca burze. Pioruu z jasnego nieba.. Pod- 
niosła sią z fotelika niespokojnie. 


|Sedno zagadnienia Iraku: NAFTA. 
|i 


nóżniej również Amerykanie nartycynowa- 
i w te] eksploatacji. Wkońcu stosunki 
łożyły się w ten sposób, że udziałowcami 
w „lrag Petroleum Co“ byli w równych 
ściach Anglicy, zrzeszeni w towarzy- 
Anglo-Iraniau", Holendrzy, Fraucn-| 
zi, reprezentawani przez „Compngnie Fran- 
çaise de Petroles* wkańcu Amerykanie po- 
siadający towarzystwo „Near East Deve- 
lonmen Co“. Faktycznie wlęc największe 
udzlały mlała w ekzploatacj! nafty Anglia, 
która powoli tamto państwa zenchnęła na 
drugi plan. Wkońcu w roku 1925 wydała 
Liga Narodów w tej sprawie zasadnicze 
orzeczenie, przyznając Anglii mandat nad 
Irakiem, który skończył się w rokn 1910. 
Oczywiście, że stanowisko polityczna Wiel- 
kiej Brytanji odbiło się również na stn- 
sunkach w zakresie przemysłu naflowego 
Ale Anglikom zależalo pierwotnie na 
pelnej ekaploataeji tej nafty. gdyż w prze- 
myśle uaftowym zapanował silny kryzys. 
Wkońcu jeduak doszła do budawy rurocią- 
gów sięgających da dwóch zasadniczych 
portów — syryjskicya Trypoll 1 Halfy w 
Palestynie. W roku 1939 dosięgła produ 
cja nafty 4 miliony tonn, w pierwszej z 
połowie roku 1940 przeszło 2 miljouy ton, 
przes co Irak stanął ua ósmem miejsc! 
ustępując miejsca Motsykowi, u stając 
przed Kolumbią. Trzeba dla porównania 
zaznaczyć, że w raku 1939 eksploatowano 
w Rosji Sowieckici 30 miljonów tan, w Ira- 
nle przeszłn 10 mlijonów tan, w Rumunii 
przeszła E miljonów ton. Przeszło 24 nafty 
z Mossulu wysyłane była do licznych rafi- 
neryj wa Francji. 3 
A teraz zusianówmy się nad tem, jakie 
znaczenie ma nafta mossulska dla Wielkiej 
Brytanii. Jeżeli chodzi o samą Anglię, to 
nio korzystała ona z tej nafty w wiekszym 
znkreaii rowizując się z Venczneli, ora? 
nólnocnej i środkowej Amervki, Fwentnal- 
un strata tej nafty adegrałahy wielką tale 
a patrzeh na Bliskim Wschodzie, a prz 
jszystkiem dla flafy na Morzu Śróń- 
nem, Ważnem jest przedewszystkiem 
tn, ża nafty z Iraku nie notrzeha przesy- 
lać do licznych baz oporaevinych na ma 
rzu Śródziemnem przez kanał Sueski, jnk 
to się czyni z naftą irańską. lecz można sie 
w nia zanpalrzyć w dwóch wsnamnianwch 
partach, t. j. w Hailie i Trynall. Sirnła 
więc nafty w Iraku byłaby niczwykle dnt 
kliwa choćby z toga względn, że inne źró- 
Ata naftowe znajdniące sie na terenie im- 
perjam brytyjskiego pokrywają zaledwie 
Wit zapnirzehawania nokniowego. tak. że 
rasztę należntohy ścingać ze złóż naftowych 
w innych krajach. nie zaws?e skarych do 
użyczania tego ważnego matoriałw. 


W laboratorjum owoców. 


Dlatego Chińczycy uprawlają zhoże nla 
jdziefndziej, iak tylko w ogrodach. 

Nie odrazu jednak wrzucają ziarno do 
z; Wysiewają je wpierw w inspektach, 
gdzie w dnskonale użyźnionej ziemi kieł 
kuje Stamtąd przesądzają dapiera każde 
ździebelko do ngroda i tn w równych. ml 
m'erzonych odstępach. aby roślina mnla 
dużo miejsca. Również i później otaczają 
ia wielkiem staraniem. podohnie jak n nas 
postępuje się z aajdroższemi kwiatami. — 


— Chwileczkę,. Zaraz wrócę.. Cheo tylko 
parę słów... z nim... 
at 

— Ależ z Józiem... 

— Za mną przyszłaś i ze mną wy 
On nie mu żaduych praw do wiebie. 
wiek abcy. jak każdy pierwszy lepszy, co 


u was hywa.. R 
— Tak. Stefanku.. widzisz, ale... może 
matka zasłahła.. może która z sióstr, 


— Wyjdziemiy razem.. 

Józio Comher siadł w sąsialnim pokoju 
i, gdy przechodzili koło jegn stolika, pod- 
niósł _siq.. 

— Chciałbym z panem pomówić! 

— W tej chwili. 


m 


nżka! 

— Podsadził ją na skórzane poduszki. 
— Srebrna 18! 

Chwilkę slat ieszcze w drzwiach kawla 


aż drynda znikła na zakręcie. 
A ternz, czem moge pauu służyć? — 
zwrócił się do Józia. 

Usiedli w iym samym pokoju. przy tym 
samym stolikn. przy którym przed chwil 
ka siedziala Hala. 

('omher ncieral chusteczką pot z czoła i 

milezn! dłuższy czas, Wreszrie: 
Za czesto, mái panie, spotykam nann 
na swojej drodze, Tak dalej być nie może. 
Alba ja — alho pa 
Q eo pann wł: wie chodzi? 

Comher kazał sobie padać zimnej wody 
i duszkiem wypił ją całą. 
Powiedziałam sabie, że, skorn nan, 
mój panie, pozna całą prawdę o niej — i. 
kiedy wylłumaczę pana, jaką pan lu grasz 
role. ta wtedy. jaka człowiek honorn, ua 
pewno się za wszystkiega wycofasz. — Ja 
w ta nie wątpię. Przecież ja zuam caln nań 
<ką rndzine. Pana znam 72 strony jak uaj- 
lepszej. 

Znown nalal wady dn szklanki, n rece 
trzęsły mn sie przy lem, jak w frhrze 
Panie! Hala jest nn mniem uirzema 
niu. Moge. nann. na dnwól. nrzytaczyć nie 
które paufna pozycje z hudżetu.. Daję na 
to 200 złotych miesięcznie. 


3 


i 


Dzięki temu źdźblo wyrasta pięknie, a kłos 
jest duży, peluy i wydaje wspauiały plon. 
& 


A teraz przyjrzyjmy się jak np. sadzi 
Irzewo. Więc przedewszysikiem bada 
każde nasionka, czy przyne lkiem nie jest 
chore. Jeżeli jest zdrowe, sadzi się je w 
małej skrzynce z dubrze użyźnioną ziemią, 
skrzynkę zaś umieszcza się w cieplaru 
Niema tam zimna. ni zmian nimosferyc: 
nych, zaś sztuczna „słońca” elektryczne da= 
ją mlodym roślinom dostateczną ilość cie 
Pia i światła. I tulin) w tej zaczarowanej 
krainie latorośl spędza pierwszy rok swe- 
go życia. 

Potem przenosi się ją gdzieindziej, W 
wytyczonych rzędach przesadznią aię teraz 
drzewka (wysokie na 5 do 15 coutymetrów). 
Pozostają tu dwa do trzech lat, aż ktoś nia 
knpi ich i nie posadzi w swoim ogrodzie. 

Tstnieją inkże w naszym klimacie drzewa 
owocowe rosnące tziko, Owoco ich jednak 
są nikle i cierpkie. Odznaczają się jedynia 
doskonałym stanem zdrowia, Podczas gdy 
nasinna z noszych drzew szlachetnych ne 
stawieznia przesndzane i wysiowane, wyra 
stają wkańcn na drzewa choroqwite i chor- 
lawe. Polrzebna jest (n więc pewnego TO- 
daju transfuzja krwi! 

Wysiewn się nasienie zdrowego dziko TO- 
annecga drzewa, by alrzymać zeń zdrowń, 
młoda latnraś] zwana dziezka. Kiedy 
drzewko ma już kilka lat robl slo małą o- 
perację. Ogrodnik ostrym nożem ścina kas 
roug małego drzewa to samo uczynił 
przedtem z tamtym szlachetnym tejże sa- 
mej grubości i togo samego wieku, Teraz 
naciska powierzchnię przecięcia Rzezepu 
szlachetnego na powierzchnię, przecięcia 
pnin dziczka, Następnie związuje się ta n- 
bydwio cześci tyklem. a brzegi ran zatapia 
woskiem. I staje się rzecz nadzwyczajnał 
Dziki pieniek oraz szlachetna korona zru= 
ślnią się i z obydwu .części powstaja zdro” 
wn drzewko, rodzące szlachetny owada, 

Ton zabieg zwie sie kopulacją. 

Ale zuamy jeszcze inne sztuki. Tam na 
iablomi widzimy jablka żóltozielone. Nagla 
jedun z gałęzi mieni wię pięknemi czerwo* 
nawomi nAwocami, Cóż się stało? Otóż tego 
cudu dakonał ogrodnik. W korze drzewa 
uczynił naciącią w kształcie litery „T“. poe 
tem odchylil nioen karę w miejscu napig- 
ca i wotknał w nią adpowiednia przyciem 
małązkę z oheoga drzewa. A po roku za; 
kwifln na niej owa obca golaž, a w jesieni 
wydała już owore, 

Mówi się wtedy, że ogrodnik „aczkował* 
drzewn. ponieważ w korze zrnbil tam gdzie 
drzewa mu wlaśnie wypuścić uowy pęd, tat 
zwano „oezko”, 

Pr tych znbiegów istnieje jrszoze: 
szezepienie. znane chvba knżdomu. Ta są 
właśnie sposuhy uszlachetniania drzew, 

Prawie wszystkia hnsze nibyto radzime 
awńca nochadzą z zagranicy. przybpły jed: 
unk tak dnwnn, że nawał namięń naszych 
przodków lak daleko nia siegi. s 

Wiee naprzyklad jabłoń, przywędrowała 
do nas z Azji Mniejszej. Sam wyraz zań 
„łakłko” pochadzi od nazwy miasta Akella, 
Ahefla leży we wloskiej Kampanii, która 
już w starażylnaści słynęła z obfilości jn= 
biek, tak ża wspominał o niej Wergilius, 
nazywając „Ahella malifera". znaczy „iabłe 
ka-radna Ahola“ Na Eurony przybyła jed- 
nak lakłoń z Azji Mniejszej — poprzednie- 
gn miejsen jej pobytu naprawdę już nie 


nbłoni hy? elvnnv_jeszcze w afa- 
i W Greelf f w Rzymie paświę- 
cona go begini piekna I miłnócl (ln ln stał 


się pośrednio przyczyną Wnjny Trajań= 
= ns 
na krz 


SŚtefunką nż ruszylo 
już, elsnęło mu się na usta: Egos 
200. « 

n drobne wydniki daję złotych 120. 

„ to jn dnje 120)! 

— Ubiern się zu moją doradą 1 we wska: 
h sklepach. 

ja z nią chodzą. sam wybieram 


Już, 
daję 


i sam płnec). 
— Ot, np. nie daleka szukając, te mękne, 
letnia panlatle, które dopiero co minla na 
najsteh.. mnin je zawdzieezn F. 
(honz, sam je kupowałeni — odmienia- 
tom nawet caś ze dwa razy). 
— Meble. też ma ndo m 
Tunkiem.. Ale to nddzielni 
(I tu tżesz, takt oddzielnie. 


. Kupitom lra- 


Ale za moje 


pieniańzo 
— A fa jej zimowe Potra karakułowe. — 
Przrcjoż In ja joj sprawitem!... 


(Fesz, Kaloszer zrobił je na moje zlece: 
nic). 

— Ja jej knniłem pinnino, ohoria} nie 
umia grać i ma palce. jak z drewna le 
mare lekaje. 

(Cn da paleów — mniejsza, ale Iżosz, ea 
da ninnina: ja wzinłem je na krótkatermi: 
nawa wotsle i tylka ja splacilem ostałni 
papier tylka ca,.). 

— Jednem słowem widzi pan, jaka tm 
josi nnna rala. 

Stefunek miłezał, ścisnał tylka mnenief 
rarzkę kawiarnianego krzesła. Czuł prowa- 
karię... 

Taraz on kazał snhia podać syfon wody: 

Combar rinzgnał dale 
md niet heńzie dla_pana hagn- 
Podczas, kiedy ja. TInlinę.. Ko- 


a) 


"ham! 

Tu zuowu wypił duszkiem szklankę wa- 
dy i rzneił: 

Par A przy tem jest mniką mojego dziec* 
kn!.., 

Wszysłka! en dnivcheena mósrii, wydała 
sia Stefanowi wstretnem. nhednnm klum- 
siwer, prow” knein, Ale fa oatafnte ońwind 
rzenie wrwalało w nim niamnżliwy da pi- 
hamorarizspar"srzm śmiechu, 

Cha! rhat shat Pan, vanie Cam- 
hor — chn! rba’ eds! nan Camhor f — 


dziecko! Cha! cha! cha! Musi pan być dos 


skiej.. Kto skosztuje jabłka z ogrodu He- | 
speryd będzie wiecznie. Kto zie 
jabłko day — mawiali Germanie — nie 
umrze nigdy. 

Lecz dość mitalogji. W życiu ekonomicz- 
nem wielu krajów jablko odgrywa dec: 
'lującą rolę. I tak Kanada wywozi rocznie 
tych owoców za milion dolarów. W Kali- 
fornii istnieją specjalne plantacje ji 

Także ze wschodu nrzybyla wiśn 
ka. Czereśnie (czyli odmianę wiśni) przy- 
wiózł z Małej Azji i znsadził w Italii naj4 
słynniejszy smaknsz Ducinus Lucullus, 
Nawet nazwa jei poszła od małnazjatye- 
kiego miasta Kerasus, na łacińską cerasns, 
pniska c ze r e ś nia. niemiecka Kir- 
sche, francuska cerise. 

Śliwka pachadzi z Damaszku, o czem mó- 
wi grecka nazwa damaskenan czyli owoc 
z Damaszku (Dnmascenti). 

No a teraz trochę ozzatyki! Tak wiec. po- 
marańcz przyhyła da Europy z Indji, — 
Pierwsza pomarańczę zasadzano we Wło- 
syech i Hisznanji. Sind dostały się one da 
Ameryki Poludniowej. i o dziwo, teraz 
wsnólzawodniczy stamtąd ze wszystkiemi 
rynkami świata. 

Gdy wiec hędziemy w lecie spożywali 
jablko lub śliwkę, nie róbmy tego bezmyśl- 
nie, ale zastanówmy się choć troszke nad 
ich zawilemi dziejami. 


Jan Gsarstmann. 


Co dzień niesie? 


O zachowa spokoju w domach 
mieszkalnych. 


(f) Moca przepisów o porządku damo- 
wym, przedewszysikiam zwrócono uwagę 
na zapewnienie lnkatoram danej realności 
mieszkalnej możliwie Jak najwięce] spaka- 
Ju i dlatego tę spruwę opracowano bardzo 
BU zgowo. Przedewszystkiem zabronia- 

m jast rąbanie drzewa w pomieszczeniach 
mlizkalnych, tluczenie węgla itp. Pozatem 
zabronione są krzyki, hałasy, tunania, a- 
wantury i t. p, Co do instrumentów mu- 
zycznych. to nżywać ich wolno jedynie z 
wielkim umiarem, a lekcja na nich indy- 
widunlna czy zbiorowe mnga być knntynu- 
owana jedynie zn zgodą udministralara 
względnie wlaściciela dnmu. iak również i 
unjbliższych sąsiadów. Z wybiciem gadz. 22 
w calym domu musi panować komnletny 
spokój. 

Mimo tych przepisów, daje się zauważyć 
jednak masą najrozmaitszych odchyleń w 
tym wzpleńzie, co moża pociąpnać za sobą 
bardzo przykra konsekwoneje, począwszy 
od kary porządkowej, aż da wymówienia 
mieszkania. 


Kupił nielegalnie skórę. 


(r) We wtorek dnia 6 maja przed Sądem 
Grodzkim w Bendzinie stanął żyd Rosen- 
berg Warys, zamieszkaly w Bendzinie na 
Marktatrasse. Rosenberg w maren ub. roku 
kupił pokryjomu na ulicy od nieznanego 
współzinmku skórę, bez kart uabycia, pla 
cąć nadzwyczuj wysrka cene. 

Sad nie dal wiary, jakoby oskarżony z 
nabytej skóry mial zrobić dla siebie ohu- 
wia i skazał go na 4 tygadnie więzienia i 
honaszenie kosztów sądowych, 


brym komiwojażerem, sądząc po pańskiej 
fanta, 


czego nan się tak śmieje? — Chee 
pan dowodów! Przejdź sie panna emen- 
tarz; pad plnczącem drzewem zobaczy pan 


=A 


napis na grabie: „Kochanemu Tasiowi — 
matka". Połóg 250 zł. pogrzeb 200. 

— Cha! cha! ch I pan czytal tem na 
ii ŚP š.“ cha! cha! cha! i 


PARA placil ta 4 — I jak się tn nie 
e 


ać da lez!? 

Stefan zasępił się i whit tępy wzrok w 
blat stolika. — ecież sam, własnemi D- 
czyma widział tam, Knachanemu 


Stefanowi — matk: snaj kieszeni 
zaplaci? za nalóg 9 fi zł, a na koszty po- 
grzebn dat Hali 200 zł. 

Rywal wstał toż w milczeniu. 

— Myńlalem. ża dojde do porozumienia, 
zagrawszy z namom w otwarte karty. Omy- 
Jitem się. Pański śmiech mi nhliża! A nie 
zwykłom rozmawiać z idjatami... 

Za chwilę Stofaz został sam. 

Nie wiedział, jak dlugo siedział przed 
pustą szlanką z wadą. Onadły go nrzykre 
myśl Ciagle mu sie zdawało. że Camher 
e siedzi naprzeciwka. Tak ów czaro- 
ki, eq tonami fuinrki przywahił 
wszystkie dzieci z miasta. a kiedy przyszły. 
zawłók] je nad marza i potopil, taksamo i 
Bu swojemi insynnacjami wywolał ze 
stkich katów miliony nlnzawega ra- 
EA j ona wszystko dąży teraz ku nie- 
mu. ky Siefanowi. oblenia go swoja ruchl 
wa, ośhzęła masa, wżera się w serce, obej 
mnie zewszań. 

Wstrzasnął się z obrzydzenia. Dreszez 
nrzywrócił mu świadomnść. gdzie się maj- 
duje. Przed nim stał Józia Onmher i nie- 
wiadomo paco, zaczal mu tłnmaczyć: 

— Panie Stefanie! Hala się atrula! Za- 
żyła jakiejś cjankali. czy jaka fam chal. 
Niem dla nas innega wyjścia. jak zostawić 
wszystko po staremu! 

Ta wiadomość byla zrecznie wyreżysero- 
wana — dla ratowania sytuar: 

— Mnie to nie nie obchodzi — codził 
zwolna Stefan. Niech ja pan ratnie, jako 
žej zninteresowany. Pomiedzy mną — 
dodnt_ nierozważnie a nanna Halina 
nigdy AE nie hyvin... 

Na twarz Combra wyskoczyły wypieki. 


„DZIENNIK PORANNY“ Nr. 107. Sohota. 10 maja 1941. 


O należyte przestrzeganie przepisów 
przy wydawaniu kart żywnościowych. 


if) Pomimo wydanego przez władze za- 
rządzenia 0 obowiązku przechowywania 
grzbietów kurt żywnościnwych okala 50 
mhywatell nie zastosnwała si do wyżej 
wymienionego zarządzenia daręczylu 
właściwych grzbietów kart żywnaścia- 
wych w rejanach ich wydawania bez ża- 
dnega umotywowania. 

Obok zunelnego niedostarezenia grzbie- 
tów kart żywnościowych duży procent o- 
bywateli złożyła grzbiety niewłaś 
mianowicie grzbiety z beż: cego okres 
karlkowaga, czyli okre 22, zamiast 
grzhietów_z ubiegi 


ie, że znaczenie określe- 
nia bieżący i ubiegly ustalamy w i 
li od datr wydawania kart żywnoś 
ua 28 okres kartkow. 
30 kwietnia br, gdyż data dzisiejs: 
sialaby zmienić istotę rzeczy. Pamimo to 
jednak wszysty ohywatele otrzymali tym 
razem karty żywnościowe, gdyż wladze 
uwzględniły pa raz ostatni ta niedaciągnię- 
cia, motywując to tem, że zarządzenie po- 
wyższe magła być mylnie interpretowane 
przez spaleczeństwo. 

Otóż raz jeszcze przypominamy. że odda- 
wanie grzbietów kart żywnościowych jest 
przy pobieraniu nowych kartek 
dnia konieczne i w przyszlości 
względuienia nie będą. przez władze stoso- 
wane. Kto nie odda przy pobieraniu no- 


wych kart żywnościowych właściwych 
grzbietów, automatycznie nowych kart nie 
otrzyma. 


Przy pobieranin nowych kart żywno- 


ciowych, których termin zostanie jak 
zwykle ogli a wiec na 24 okres kart- 
kowy, należy zlożyć grzbiet z 22 okresu 


kartkowega. To wice grzbiety należy w 
bieżącym miesiącu starannie przechować i 
we wlaściwym czasie zwrócić właścicielo 
wi, wzgl. administratorowi domu. Właści- 
ciele względnie administratorzy domu nie 
są zobowiązani do przyjmowania ad swych 
lokatorów  niewlas ych grzbietów kart 
żywnościowych. Raz jeszeze podkreślamy, 
że ubiegły okres kartkowy w zrozumieniu 
wspomnianego rozporządzenia należy ro- 
zamieć. jako ubiegły w stosunku da okre- 
su kartkowego, w którym nowe karty 
wnościowe zostają wydane, a nie okresu, 
ua który wydaje się nowe karty żywna- 
ściowe. 


Podczas osiatniceo wydawania kart ży- 
wnośriow, ohok wyżej wymienionej 
zauważona jeszcze jedną usterkę. Mianowi- 
cie nie wszystkie listy lokatorów byly za- 
opatrzone w dokladne daty urodzenia. Tu 
calą winę ponoszą wlaścicicle, względnie 
administratorzy domów mieszkalnych, W 
przyszłości również takie listy honorowa- 
ne nie będą. 


—— EE 


Wykorzystywanie nieużytków 
w Dombrowie. 


(b) Wielkie połacie zi iomi, służące przed 
wójną jedynie, jako miejsce wywozu ru- 
mowisk oraz tego wszystkiego, co stanowi 
balast dla miasta, są obecnie skutecznie 
wykorzystywane. Duża ich liczba w obrębie 
kopalń Dombrowy zwrócila na siehie uwa- 
ga włada miejskich, które przystąpiły nie- 
zwłocznie do pracy, mając na względzie 
system gospodarki wojennej. 

Przeprawadzone początkąwo prace usn- 
wania gruzów, zalrudniają przy tem wiel- 
kie ilości bezrobotnych. Przeorane nienżyt- 
ki zostały tem samem zaliczone w skład 
ziemi ornej i już częściowo zostały obsia- 
ne. Doniedawna kontynuowana powyższe 
prace w dzielnicy Podgórza w pobliżu Gru- 
benatrassą oraz w innych dzielnicach mia. 
sta Dombrowy. 


(x) Onegdaj w Sądzią Grodzkim w Ben- 
dzinie na Inwie oskarżonych zasiadła 24- 
letnia Dina Lajzernwicz oraz jej ojciec 
Lajzerowicz Majer Lipa, oboje z Bendzina 
Oskarżeni sprzedawali razem w „Halach 
Targowych“ w Bendzinie towary apożyw- 
cza jak: mąkę, sól kamienną, groch, r: 
kaszę i inne, oczywiście nie posiadając kart 
nabycia i przekraczając obowiązujące ee- 
ny. Policja zapobiegła jednak przed dal- 
szem wyzyskiwaniem nabywców i areszto- 
wala handlarzy oddając sprawę przed sąd. 

SəA w calości uznawszy winę oskarżo- 
nych, skazał ich na karę po 3 miesiące wię- 
zienia. 


— Niech mi pan da na to swoje slowa 
honoru! — nndchwycił. 

Prośba zawisła hez odpowiedzi. Opromie- 
nipa nagłą złudą twarz. zwolna poczęła 
KASNAĆ.. 

Stefun przymknał oczy. aby nie można 
bylo z nich nic wyczytać. 

Za tyle chwil rozknsznych. chwil kra- 
dzionych innemu. niech nikt nie wie n tem, 
co było miedzy nim a Hala. Ona nie wy- 
jawiła nie nikomu, wiee i on niema prawa 
o tem nie mówić. 

— Słowo honoru! 

Zachwyt. radość niewypowiedziana. 
potem... potem... 
ie wicrzę! Taki człowiek, 
nanróżno a nie sie nie ubiega... 

Oezy zaszły mgła... 

„Wspólnik* zapomniał o sobie. Wydał ze- 
garek. 

— Wie pan to? — zaczał — damfnanu ra- 
de. a właściwie rzucam propozycji. 

— Dìa mnie tylka śmierć — mówił Com- 


jak nan. 


bor. wnatrując się weń  unorczywie... 
śmierć! ... 

— Jest godzina 5-ta.. Jeszcze nie jadłem 
obiadn. 


— Więc co z tego? 

— Chodźmy_na wódke!. 

— Zbawco! Psycholog: 
nie mialem nie w ustach 

Po czwartym knniakn śmiertelnie hlada 
twarz Józia Combra nahrala normalnego 
kalorn. niaty rozmarzył ga. siódmy do re- 
szty skantowa! dla Stefana 


— 0d trzech dni 


Wreszcie. komiwojażer moczuł się we 
właściwym sosie. M 
— Moślacz! — stary maślaez! — chcę pić 


nańskie zdrówka... 

Byli już w połowie hntelki. Comher cal- 
kiem wpadł w rozmarzen 

— Szkoda niewymowna — mówił — że 
nan nie widzial mojej żnny!... Piękna ni 
wiasta!.. A z jakiej rodziny? ho! ha! — 
A dzie drugich takich niema na calym 
świecie! Moja Zosia. panie... nakreemma o- 
mzywiście brzę” matkę. nn i naturalnie w 
mojej obecności. wyliczyła wszystkie dni, 
z datami. nazwami itp.. w których mie 
nrzyszedlem dn damn na nne. alho kiedy 
wróciłem nad ranem. I czy tego dn 
ła pogoda, czy słota i jaka kwadra księży- 


y 


(1) PRZEBUDOWA TORÓW TRAMWA 
JOWYCH, Ponieważ ostatnio na teronie 
calego Zazlębia Dabrowskiego miały miej 
slosunkawa ste wypadki wyrzuca- 
wozów tramwainwych z szyn. co było 
ruchu tramwajowe. 


nia 
przyczyną onóżnieni u 
go, a wynikiem wadliwej budowy torów, 


szczególnie w miejscach zwrotnic. Dyrek- 
cję Kolei Flektrycznych przystąpiła do 
calego szeregu nrae. zwiazanych z repera- 
cja torów tramwajowych w różnych i nai 
bardziej zagrożonych punktach. Obak ure. 
gulowania torów. wzmacnia się również 
ich podklady, iak równieź repernje na- 
wierzchnie, która zapadła się w heznośred 
niej ieh bliskości. Z chwila nkończenia 
tych prac. brznieczeństwo i punkiualność 
rnchu tramwajowego pod wzgledem te 
chnicznym zostanie calkowicie zapewniona. 
AM) OWE POMIESZCZENIE DLA 
KUCHNI ROBOTNICZEJ ZAKŁADÓW 
„HUŁCZYŃSKI". Dyrek Zakładów 
przemysłowych „Hulczynski” przeniosła w 
ubiegłym miesiącu siedzibe kuchni robn- 
fmiezej na teren zabudowań zakładowych. 
Dotychrzas robotnicy korzystający z do- 
brodaiojstw kuehni musiali wydalać się 
poza ohręh zakładów, tem samem tracąc 
sporo czasn z przerwy obiadowej na doi- 
ście do stolawni. Obecnie mają ją już na 
miejsen. 
ir) SKŁADANIE ZAŚWIADCZEŃ W 
ZAGÓRZU. Podaje sie do windamości mie 
szkańrów zminv Zagórze, zaświadczeń 
lekarzy i aknszerek dla przyszłych matek 
nie bedzie się już skladalo. jak dotychczas 
w nawiatowrm dziale anrnwizacyjnym w 
Bendzinic. lecz w gminie Zagórze. Na nad- 
sławie zaświadczenia będzie wymierzony 
odpowiedni dodatek artykułów żywnościo- 
wych. 


ca.. SAO dziecko! 

Przed Siefanem slanęła nagle jego miłe 

mieszkanko, schllne, zaciszne. Dobra żo- 
ną. kochająca 

Panie, żeby nie zapobicgliwość żony, to 
te dzieciaki możchy cierpiały nieraz niedo- 
statek. Bo ja dla tamtej wynnsiłem wszy- 
stko z domu. Okradałem żonę i dziec: 
magły chodzić w przydeptanych hu 
w poccrowanych pończochach, bez sukie 
nek... I to taki stary, jak ja. 

— Pociosz się nan. jest wiec) takie] 
w których siarość zamiast rozumu płodzi 
tylko glupstwa. Meźczyźni, choć się sta. 
rzcją. są pod niejednymi względami glupio 
nierozsądni. 

— Panie Słofanie — prawi] coraz bar: 
dziej rozrzewniony — imnonujesz mi pan! 
Bawić się z Halą cztery lata z okladem, 
tak sama jak ja i to przez wszysikie dmi 
mojej obecności i niepbecności w domu, a 
potem powiedzieć, że to plotki — na to 
trzeba być graczem nielada.. Gratuluję!... 
Ja i tutaj bylem... komiwajażerem. 

— Popraw sie pan, panic Comber, po- 
praw sie.. — uspokaja! Stefanek. Zann i 
dzieci napewno cię nie zdradzą, ani się cic- 
hie nia zaprą, jak nie będziesz mógł pra- 
cować. 

Comber spochmurniał. 

— A jak Hala umrze z rozpaczy. 

— To weźmiesz pan kawałek cukru w 
gebe i sie.. powiesisz. Przynajmniej bę- 
dziesz miał sładką śmierć. 

— Wie dobrze — belkotal Józio Com- 
her. — Już ei przyrzekam popra-a-wę... 

Padli sobie w objęci 

— Stofciu. ty jesteś lozof! Ale odpa- 

wiegł mi szczerze: jak (woja żona. alhn 
moja — „panie, niech im Świeci lampka 
elektryczna a każdej porze w lecie j w z 
mie — besztają nas ciągle za byle dra- 
biazg i nowiańają, że mają prawo do tego. 
bo z nieh każda jest kobita newciwa — czy 
nie nachodzi cię czasem ochota zawalać: a 
daj mi choć chwileczkę spokoju w damu, 
żebym nie hył zmuszony szukać go u in- 
nych — jekby ci to rzece — no... mniej ko- 
turnaw: Stefcin. czy nie mamy wte- 
dy_racjit.. 

Wspólnik uważał 


za rzecz polityczną 


©) PRZEBUDOWA DROGI w DQ 

BROWI Od niedawna przystąpiono 
Dombrowie do prac nad zmianą nawierz- 
chni przy Gruben- oraz Krakauerstrassa 
dróg, idqeych w kierunku Olkusza i Kra. 
kowa. W pracach tyt h zwraca się uwagą 
ma mylny 4 nie odpowiadający dzisiejszym 
stosunkom komunikacyjnym sposób hudo- 
wamia zakrętów szosowych. W budowach 
dróg obecnych, pochyłość szosy do kierun- 
konieczna. Ułatwia ta 


nicznym, w pi 

tocyklom. Prace przy przebudowie Kra- 
kauerstrassa obejmują swym planem utwo- 
rzenie chodników oraz ocembrowywamie 
rowów fciekowych po bokach drogi, wzglę- 


dnie nierówności terenowe zostają równa- 
cześnie niwelowane, przez co, w niektórych 
punktach szosa została poszerzona. Prze- 
róbka ta wzmocni komunikacją kołową po- 
między ważnemi miejscowościami. 

(b) ZIELEŃCE OZDOBĄ DOMBROWY, 
Stosunkowo wielka ilość drobnych skwe- 
rów, leżących w różnych częściach miasta 
Dombrowy została przez władze miejskie 
doprowadzona do porządku, W wielu pun- 
ktach, kladąa nacisk na przystanki tram- 
wajowe, postawiono nowe ławki odpoczyn- 
kowe. Także planty przy Breslauerstrasse 
przerabia sią w dalszym ciągu, formując 
nowa klombv i skwery. 

(b) WYKOLEIŁA SIĘ LOKOMOTY- 
WA, Na odcinku kolejowym Bendzin-mia- 
sla i Beadzin Nowy w dniu 6 maja w pos 
udnie wyskoczyła 7 szyn lokomotywa. 
szczeście wymmdków w ludziach mie koc 
Przyczyną wykolejenia było prawdopodob- 
nie złe nastawienie zwrotnicy. Przeszko- 
de. spowodowaną wypadkiem, neunięto w 
przeciagu kilku godzin. 

m WYPADEK. W ŁAŹNI ŻYDOW. 
SKIEJ W BENDZINIE. Onegdaj w laźni 
żydowskiej w Bendzinie przy Alte Haupt- 
strasse na skutek ogólnych nieporządków, 
rabobnikóawi A. Ś. spadla na nogą duża 

i silnie przygniotła mu stonę prawej 
Robotnik ndał się da felczera Ubez- 
OE: U Społecznej. który założył mu 0- 


Pa SPADŁA ZE SCHODÓW. Przed pa- 
arzył się w Domhrowie 'nie: 
iwy wypadek, którego ofiarą padła 
nrzyjezdna z Mysłowie Marja Stożek. 
Sehodząc po schodach mostu kolejowego 
kobieta straciła wskutek śliskości stopni ró. 
wnowagą, Niesionn przez nią walizka przy- 
czyniła mię w wielkim atopniu do wypad- 
ku, Stożek doznała dotkliwych potłuczeń 
alowy oraz zwiehnięcia ręki. Nieszczęśliwą 
opatrzył pobliski lekarz, 


(r) ZABIŁ NIESWOJĄ KROWĘ. Nie- 
iaki 40-lotni Józef Bagiński ze, Strzemie- 
azye otrzymał z początkiem wojny od Za- 

miny krawę, która sie mial zaoni 

da chwili zgloszenia się prawdźz 
wego właścielcla. Jednak w maju uh, roku 
na ośmiu miesiacach opieki Bagiński zabit 
naglo krowę, nie zgłasiwszy o tem Urzędo- 
wi gminnemu i policji, Za to przewinienie 
odpowiadał przed endem erodzkim w Ben- 
dzinie, Sad po dekladnem przosluchaniu 
oskarżonogo i świadków skazał go na ka- 
rę grzywny w kwocie 330 Rm, oraz pono. 

anie kosztów sadowyc! 

[z 
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Naczelny rodaktor: 


spojrzeć 


Za 


pod światło na swój kieliszek. 
zdrowie naszych żon: kochanych, 
zacnych i uczciwych 

Da pani Comber podeszła służące. 
Prosze pani. Chcialam nowiedzieć: do- 
a zajechała przed_nasz dom. 

— To i A z lego? Napewno odjedzie. 

— Nie odjeżdża, 

— A cóż mnie to może obchodzie? 

— Ba to nasz pan tam siedzi razem z ja- 
kimś drugm panem. Dorożkarz mówi do 
nich grzocznie. a oni — nie, Ani be ani me, 
tika siedzą. Może ieh szlag trafiłt... 

Wybięgła zatrwożOnA, 
ózin! Chodź da domut... 

Na ten glos Józio Comher ożył, jakhy 
usłyszał głos trąby archanioła, 

— Przy-y-y-ia-cielu! To mo-oja żó:o-na| | 
„— A to — mój — przy-ja-ciel — filozof, 
ŻON... 

W mię rozkoszny Józio znalazł się mię- 
dzy rękami żony z jednej strony, a stróża 
z drugiej strony... Znikli w bramie, 

Jakim eudem Stefan znalazł się w domu, 
tezo nia wiedzial, ani wledy, ani póżniej. 
Jak przez sen majączy mu się brama, 
schody, dzwonek.. Ślabiutko przypomina 
sobia lamania rąk nad nim i ciche: „Boże, | 
da czego to doszło“. Pokój jadalny, próżne 


wysiłki utrzymania się na krześle przy | 
stale.. Wreszcie į jego jakiś anioł bierze 
nad pachy 2 jednej strony, drngi — z dru- 
gicj.. Fu! Sypialnia.. 

Tu już wszystkim sil zabraklo.. Runa? 


w poprzek lóżka, wydając ostatni artyku- 
łowany dźwięk: 


— Alem — marnotrawny syn — to, 
prawda!... 

Księgowość ucierpiała, | 

Pani Hala, widząe, że nie doczcką się 


pawrotu swoich konkurentów, i że niema 
«a Indzić sie spółką z podwójną buchalte- 
rym, wyenfala się % interesu i wyjechała 
na wieś, da szycia i na jakąś tam kondy- 
cyjkę. Na wszelki wypadek zostawila w 
domn adres, 

A nuż zatęsknią?... 

Czas jednak przechodził zwyklą koleją — 
nadeszła jesień. zima.. A ich, jak nie wi- 
dać, tak nie widać!.. Zawilała wiosna... 


Zbigniew Dohusz, 


